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DODATEK PARAFIALNY
Jednajcie prenumeratorów do TYGODNIKA „NIEDZIELA” Apostołem bądź,

prasy katolickiej. Parafii Wniebowzięcia Najświętszej Marii Panny. nie tylko czytelnikiem.

Porządek nabożeństw
w Kościele Parafialnym 

Wnieb. Najśw. Marii Panny.
Niedziela 11 po Zielonych Świątkach 

(19 czerwca).
g. 6. Prymaria i nauka—ks. kan. Jan­

kowski
g. 8. Msza św. z nauką — ks. Kiwacz.
g. 9. Msza św. dla szkól — ks. prof. 

Magott, nauka — ks. prof. Rubik.
g. 10.15. Msza św.— ks. kan Jankowski.
g. 11. Suma — ks. prof. Giebartowski, 

kazanie — ks. Kiwacz.
g. 12.30 Msza św. — ks. prof. Giebar­

towski, nauka — ks. Lopaciński.
g. 7. W kaplicy więziennej Msza św. 

z nauką ks. Lopaciński.
g 9.30 W kaplicy Huta Milowice Msza 

św. z nauką — ks. Kiwacz.
g. 16. Nieszpory z procesją — ks. Ki­

wacz, nauka — ks. Lopaciński.
Od g. 18 dnia 18 VI do g. 18 dnia 25. VI 

dyżurnym — ks. Kiwacz, vicedyżurnym 
— ks. Lopaciński.

Uroczystość Bożego Ciała (16.VI).
g. 6. Prymaria z nauką — ks. Kiwacz.
g. 8. Msza św. z nauką — ks. Lopa­

ciński.
g. 9. Msza św. dla szkół — ks. kan. 

Jankowski, nauka — ks. Lopaciński.
g. 10. Suma ks. prof. Ługowski.

g. 10.30 Procesja z Najśw. Sakramentem 
do ołtarzy przez miasto ks. prof. Ługowski.

g. 12.45. Msza św. — ks. prof. Gie­
bartowski.

g. 16.30 Nieszpory z wyst. Najśw. Sa­
kramentu i procesją ks. Lopaciński, nau­
ka — ks. Kiwacz.

Kalendarzyk zebrań.
Niedziela 19 czerwca — godz. 12.15 

Zebranie III Zakonu św. O. Dominika, 
g. 15 Zebranie III Zakonu św. O. 
Franciszka, g. 17 Ogólne Bractwa Ży­
wego Różańca.

Poniedziałek 20 czerwca —godz. 19 
Świetlica K.S.M. Żeńskiej.

Wtorek 21 czerwca — g. 19 Świet­
lica K. S. M. Męskiej, godzina 19 
Zebranie zastępu K.S.M. Żeńskiej.

Środa 22 czerwca — godz. 19 Kurs 
robót ręcznych K. S. M. Żeńskiej.

Czwartek 23 czerwca godzina 17 
Świetlica K. S. Kobiet, g. 18 — 19 

Biblioteta Parafialna, g. 19.15 Kurs 
wykształcenia religijnego, g. 19.45 
Świetlica K. S. Mężów i K. S. M. 
Męskiej.

Piątek 24 czerwca — g; 19. Wie­
czór dyskusyjny K. S. M. Żeńskiej.

Sobota 25 czerwca — godzina 19 
Świetlica K. S. Mężów i K. S. M. 
Męskiej.

Niedziela 26 czerwca—godz. 17 Ze­
branie Straży Honorowej i Bractwa 
Najsł. S. P. J. g. 17 Zebranie Ple­
narne K. S. Mężów.

Komunikaty.

Zarząd Bractwa Żywego Różań­
ca przypomina, że w niedzielę dnia 
19 czerwca br. o godz. 6 rano zos­
tanie odprawiona Msza św. w in­
tencji członków.

Wszyscy członkowie winni przy­
być na to nabożeństwo i przystąpić 
do Stołu Pańskiego.

—o—

Codziennie przez oktawę Bożego 
Ciała o godz. 9 rano Msza św. 
z wystawieniem Najśw. Sakramentu 
bez procesji, a o godz. 18.30 niesz­
pory z wystawieniem Najśw. Sakra­
mentu i procesje na zewnątrz kościoła.

—o—

Podaję się do wiadomości że na­
bożeństwo szkolne w dniu 19.VI 
zostanie odprawione o godz. 9 rano.

Porządek procesji w czasie 
Bożego Ciała.

Krzyż, organizacje zgłoszone, Ka­
tolickie Stowarzyszenie Młodzieży 
Żeńskiej i Męskiej, Bractwa z fere­
tronami i chorągwiami, krucjata mi­
nistranci pomiędzy zakonnicami, Du­
chowieństwo, Colebrans pod balda­
chimem, za baldachimem władze 
państwowe, samorządowe, sadowni­
cze i szkolne, Katolickie Stowarzy­
szenia Mężów i Kobiet ze sztanda­
rami po 10 w rzędzie, społeczeństwo 
zgrupowane po 10 w rzędzie.

Drodzy w Chrystusie Panu 
Parafianie.

Niedziela 11-ga po Świątkach
(19 czerwca).

Organizm nasz jest tak urządzo­
ny, że musi się odżywiać i to co­
dziennie. Posilisz się odpowiednio 
wtedy czujesz się zdrowym i silnym 
i masz chęć do pracy. Gdy natomiast 
nie dasz ciału twemu pokarmu, ze- 
slabniesz. Jeżeli przez dłuższy czas 
nie będziesz jadł, zachorujesz, a na­
wet w końcu umrzesz.

Tak samo jak ciało potrzebuje 
koniecznie pokarmu, tak samo po­
trzebuje go i dusza nasza.

Jako zaś ciało bez pokarmu słab­
nie, choruje, aż wkrótce umrze tak 
samo jest i z duszą.

Każdy z nas doświadczy niestety 
dostatecznie sam na sobie samym.

Zaraz po Komunii św, każdy 
z nas taki ochotny do dobrego, tak 
mu łatwo zwalczyć każdą pokusę. 
Z czasem jednak dusza nasza słabnie, 
staje się mniej odporną, na rozmaite 
pokusy, jakby chorą, wpada coraz 
częściej w grzechy powszednie i je­
żeli wczas się znowu nie zasili, ani 
się nie spostrzeże, jak przyjdzie śmierć 
duszy, czyli grzech śmiertelny.

O komunii św. zaś mówi sam Pan 
Jezus; „Kto pożywa Ciało moje i pi- 
je Krew Moją, żyć będzie na wieki". 
Pokarm ten nietyiko utrzymuje i po­
tęguje życie duszy, ale sprawia, że 
to jej życie trwać będzie na wieki.

Czy może być skuteczniejszy po­
karm.

Czemu więc nie korzystamy z za­
proszenia Jezusowego, czemu nie 
przygotowujemy do zastawionego dla 
nas wszystkich Stołu Pańskiego cze­
mu się wymawiamy, jak ci, o których 
wspomina dzisiejsza Ewangelia św.? 
Zawsze przez cały rok, zaprasza nas 
P. Jezus: „Chodźcie do mnie wsyzscy, 
a mianowicie wy, którzy pracujecie 
i jesteście obciążeni", w szczególności 
jednak sposób zaprasza nas teraz 
wśród Oktawy Bożego Ciała.

Pójdźmy więc wszyscy za tym 
głosem, przystąpmy wszyscy do Sto­
łu Pańskiego w tym czasie, zasilmy 
dusze nasze tym pokarmem niebie­
skim. Jeżeli zaś nader skutecznym 
jest Komunia św. pokarmem dla du-
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szy naszej wśród pielgrzymki naszej 
doczesnej, to niezastąpionym wprost 
niczym jest ona posiłkim na drogę 
wieczności.

Jakżesz jednak możesz mieć na­
dzieję, że pojednany z Bogiem i za­
silany Ciałem i Komunią Pańską bę­
dziesz kiedyś umierał, jeżeli teraz, 
gdy to od ciebie zależy, tak rzadko 
do Stołu Pańskiego przystępujesz.

Jakie życie taka i śmierć. „Drze­
wo, w którą stronę się chyli, w tę 
stronę padnie i leżeć będzie na wieki".

Obyś zawsze o tym pamiętał.
Proboszcz

Pieśnią
które będą śpiewane w czasie 

procesji Bożego Ciała.
z kościoła do I Ołtarza

Twoja cześć, chwała, nasz wieczny 
Panie,

Na wieczne czasy niech nie ustanie. 
Tobie dziś dajem z wojskiem tych 

ludzi.
Pokłon i pienie my Twoi słudzy.
Dziękując wielce Twej wielmoż- 

ności
Za ten dar zacny, Twej wszech- 

mocności
Ześ się darował nam nic niegodny 
W tym Sakramencie nam tu przy­

tomny.
o d I — d o II

Boże w dobroci nigdy nie przebrany 
Żadnym językiemnie wypowiedziany, 
Ty jesteś godzien wszelakiej miłości, 
Poszanowania, chwały, uczciwości. 
Ciebie chcą, pragną i ważą samego 
Nad wszystkie dobro, Tyś w naj­

większej cenie,
Sam jeden u mnie nad wszystko 

stworzenie.
od II — do — III

Do Ciebie, Panie, pokornie wołamy, 
Łzy wylewając, serdecznie wzdy­

chamy!
Racz na nas spojrzeć z nieba wy­

sokiego,
A raczpocieszyć człowieka grzesznego 
Któregoś, Panie, zbytnio umiłował
I krwi najświętszej orzelać nie żałował 
Acz miecz Twój srogi bardzo się 

rozszerzył,
By złości nasze swą srogością mierzył, 

od III do — IV
U drzwi Twoich stoję Panie, 
Czekam na Twe zmiłowanie.
Któryś pod postacią chleba 
Prawdziwy Bóg zstąpił z Nieba.
W tym Najświętszym Sakramencie 
Obecnego tu widzicie.
W tej Hostii jest Bóg żywy, 
Choć zakryty lecz prawdziwy.

od IV do kościoła
Każda żyjąca dusza niech się mi­

łością wzrusza, Uwielbiając, wy­
chwalając Serce Jezusa.

Bo niebo ani ziemia, — Nic tak 
słodkiego nie ma.

Jako serce Jezusowe, Pełne zbawienie.
Dla nas otwarte stoi; Niech się 

grzesznik nie boi,
Niech żałuje, pokutuje; Tu rany zgoi. 
Tu źródło żywej wody, Pełne dla 

dusz ochłody:
Przybywajcie, a czerpajcie — Sło­

dycz tu gody.

Nauczanie katechizmu.
(Ciąg dalszy.)

Pogłębia te wiadomości szkoła; 
rozwija je systematycznie podaję, 
porządkuje, ale i w tym czasie do­
bra matka nie zaniedba obowiązku 
uczenia katechizmu. Wie doskonale, 
że tak, jak ona podaję szkoła, wie, 
że nauczanie to życie, a ona, jako 
matka, najlepiej potrafi obudzić to 
życie. Bierze więc udział w uczeniu 
się dzieci, interesuje się ich wiado­
mościami, wyjaśnia trudniejsze rze­
czy, stosuje naukę do życia, objaśnia 
przykładami, prowadzi dzieci do koś­
cioła, idzie z dziecięciem do Spo­
wiedzi i do Komunii św. — owszem 
w niektórych domach dzieci razem 
z matką nawet rachunek sumienia 
robią. Przecież to coś pięknego, kie­
dy i dziecię i matka przystępują ra­
zem do Sakramentów św. Tak, — 
w ten sposób utrwala się życie re­
ligijne w sercu dziecięcia i rozwija 
się normalnie. Takie organizmy, cho­
ciażby jakieś wstrząsy w przyszłości 
przechodziły, wyjdą z nich zwycięsko.

I po opuszczeniu szkoły, trzeba 
jeszcze wciąż wiadomości pogłębiać 
i rozwijać, bo inaczej pójdą w nie­
pamięć, nie bębą wpływały praktycz­
nie na życie.

Przypomina się i pogłębia przez 
pilne słuchanie słowa Bożego, przez 
czytanie, przez wykonywanie prak­
tyk życia religijnego, tj. przez mo­
dlitwy i Sakramenty św. Jeżeli kto 
należy do Katolickiego Stowarzysze­
nia Młodz., czy Katolickiego Związku 
Mężczyzn lub Polek, ten ma najlep­
szą rękojmię, że wiara jego będzie 
żywa, że ze wszystkimi zagadnienia­
mi dzisiejszego życia będzie jak naj­
lepiej obznajomiony.

Najgorzej przedstawia się sprawa 
ze sierotami, które tułają się po ob­
cych kątach, ze służącymi z „pastusz­
kami". Sieroty nie mają matki, nie 
mają rodziców, nie mają nieraz od 
kogo brać pouczania. Służący pracu­
ją u obcych, którzy może patrzą tyl­

ko na ich pracę, ale mało się troszczą 
o ich duszę. Zajęci pracą, na wsi 
przebywając nieraz w czasie nabo­
żeństw na pastwiskach, nie biorą 
często udziału w nabożeństwach, ani 
w nauce religii. Chowają się nieraz 
bez pojęć religijnych — bez Boga. 
A gdy zagrają w sercu namiętności, 
a gdy zacznie się nieraz wkradać do 
duszy zazdrość i niechęć, nie mają 
w duszy hamulca; niestety są wy­
padki, że wtedy człowiek, jakby wię­
cej przypominał zwierzę niż dziecię 
Boże. c. d. n.

Ks. T. J.

Związek małżeński zawarli:
Dnia 9.VI 1933 r. Piotr Gierat 

z Marianną Dzwonek.
Dnia 12.VI Stefan Śmiałek z An­

toniną Popczyk.
Rocznice zaślubin:

Dnia 23.VI 38 r. Jan Mikołajew­
ski z Czesławą Wocka.

Dnia 26.VI Jan Sierant z Sabiną 
Kowalczyk.

Dnia 27.VI Stefan Bałazy z Zo­
fią Krauze.

Zmarli:
Dnia 6.VI 38 r. Agnieszka z Mo­

lendów Klimczyk lat 55.
Dnia 9.VI Bronisław Teper I. 57. 
Dnia 1O.VI Karol Rychłowski 1. 60. 
Dnia 11.VI Apolonia z Gomiń- 

skich Krajewska lat 75.
Rocznice zgonów:

Dnia 22.VI 38 r. Maria z Kula­
wików Dziurowicz lat 26.
Związek małżeński zamierzają zawrzeć 

następujące osoby:
Stefan Ciszewski, k. Małacho­

wskiego 4 z Lucją Zgrajanką, p. z 
Bielszowic zap. 3.

Roman Cichoń, wd. z Pogoni z 
Anną Grzywna, p. Swobodna 8 zap. 3.

Kazimierz Ostrowski, k. Jasna 8 
z Władysławą Hartwig, p. z War­
szawy zap. 3.

Julian Supeł, k. z parafii Rozwa­
dów z Ireną Swierczyńską, p. Wła­
dysława 2 zap. 2.

Mieczysław Kotlarczyk, k. Pił­
sudskiego 11 z Zofią Opidowicz, 
p. z Wadowic zap. 2.

Marian Kołodziej, k. Wysoka 48 
z Marianną Okrajną, p. Wysoka 48 
zap. 2.

Ernest Penkalla, k. z Katowic 
z Janiną Fijałkowską, p. Sobieskie­
go 21e zap. 2.

Kazimierz Bugaj, k. Wspólna 9 
z Heleną Janus, p. Sienkiewicza 5 
zap. 2.
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